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W ą ż  w  K i e s z e n i  T r u m a n a

Konsternacja w Londynie i Paryżu
12 miliardów i ograniczenie eksportu

maja osłonić polityczne cele
„wspaniałomyślnego" planu Marshalla
■ WASZYNGTON. Utworzona przez prezydenta Trumana komisja, która pod przewodnictwem 
ministra handlu Kanimana prowadziła badania w sprawie rozmiarów pomocy amerykańskiej 
dla Europy — ogłosiła w dniu wczorajszym sprawozdanie. W sprawozdaniu tym komisją pro­
ponuje utworzenie specjalnej agencji amerykańskiej, kióraSy posiadała swe przedstawicielstwo 
fre wszystkich krajami europejskich, korzystających z pomocy amerykańskiej, dla kontrolowa­
nia, w jaki sposób pomoc ta jest wykorzystywana.
, Równocześnie komisja zapro­

ponowała utworzenie w wei- 
;tzyngiónie specjalnego urzędu 
politycznego, któryby kierował 
pracami amerykańskiej agencji 
dla spraw pomocy oraz je j  
przedstawicielstw w Europie. Ko­
misja Wysunęła równie* zalece­
nie w sprawie wykorzystania

Polska Partia Socjalistyczna 
utrzymuje od 55 lat ścisłą łącz­
ność i  międzynarodowym ruchem 
socjalistycznym. Jeszcze bardziej 
nit w latach ubiegłych łączbośf 
•te jest potrzebna dzisiaj. Okupacja 
hitlerowska w Europie — długo­
letnie panowanie faszyzmu we 
Wtęszech 1 w Hiszpanii przerze­
dziły szeregi europejskich partit 
socjalistycznych, sprawtłyi że Par* 
Me te poniosły wielkie straty w 
ludziach. PPS ma do zanotowania 
nie mniejsze straty od Innych 
partii socjalistycznych, a nawet 
znacznie większe. Mimo to Jest 
PPS dziś tak samo Jak przed laty 
partią bojową i radykalną. Stąd 
wynika jej rola przodująca w mię­
dzynarodowym ruchu socjalistycz­
nym.

Partia umiała Jnt bezpośrednio 
po zakończeniu wojny nawiązać 
stosunki z innymi partiami socja­
listycznymi Europy. Wzajemne wi­
zyty i rewizyty socjalistów odby­
ły się w Pradze, Londynie, Pary- 
to, Rzymie, Sztokholmie i innych 
stolicach i zapoczątkowały ścisłą 
współpracę. Nasza delegacja wzię­
ła ndział w kongresie socjalistów 

' ćzesklch, francuskich, angielskich, 
włoskich i austriackich — odegra­
ła czynną rolę na Międzynarodo­
wym Kongresie w Zurychu przez 
niedopuszczenie do obrad socja­
listów Schumachera. Niestety de­
legacja nasza musiała opuścić kon 
pres austriacki, gdyś socjaliści 
austriaccy nie dali się przekonać 
0 właściwej' róli Schumachera i 
Jego kliki, PPS zaś nie moie Uznać 
prawa do udziału tej partii w mię- 

\diynarodowym ruchu socjalistycz­
nym.

Polska Partia Socjalistyczna Jest 
I'szczególnie aktywna we Francji. 

Partia nasza ma w śród. emigracji 
wielkie wpływy. W Paryżu wy­
chodzi organ Centralnego Komite­
tu Robotniczego PPS we Francji 
-Robotnik we Francji". Również 
tuch młodzieżowy , Omtujowy 

I Wzwtja się tam silnie.
| ’Ł W ten sposób Polska Partia So- 
;. ejalistyczna dziś w zmienionych 

warunkach politycznych , bierze 
ten sam udział w międzynarodo- 
wym ruchu socjalistycznym. Jaki 
brała przed pój wiekiem, gdy na 
«ete Jej stali jej twórcy Ignacy 
Daszyński i Feliks Perl. Dziś na- 
twisjća przywódców naszej Partii 
— Józefa Cyrankiewicza, Kazimie­
ra  Rusinka, Tadeusza Ćwika, 

IRęnryka Jabłońskiego, Juliana 
Hochfelda 1 innych są tak samo 
*nane w świede i tak samo po- 
Wstanę, Jak nazwiska tamtych 

I  g  poprzedników.

Koniec s tr a ik n
\  PARYż. (Obsł. wł.). Na maso- 
?■ wiecu pracowników zakla-
' , użyteczności publicznej
^^Siańowiono przyjąć wysunię- 

* Pnsaz rząd kompromisowe jno- 
ajRzuaueriie w sprawie podwyżki 

plac, Oęi poniedziałku pracowni- 
®I^a?ystąpią do pracy.

prywatnych inwestycji kapitali­
stów amerykańskich w krajach 
europejskich.

Komisja przeprowadziła szcze­
gółowe obliczenia, w wyniku 
których proponuje, aby pomoc 
amerykańska w okresie 4 lał naj­
bliższych wynosiła od 12 do 15 
miliardów dolarów. Należy za­
znaczy ó, że konferencja 16-iu w 
sprawozdaniu swym domagała 
się pomocy W ciągu najbliż­
szych 4 lał w wysokości co naj­
mniej 19 miliardów dolarów.

Komisja Harrimana zawiera 
krytykę sprawozdania konferen­
cji 16-tu. W szczególności zaleca 
ona zmniejszenie .eksportu z Eu­
ropy do Ameryki północnej i 
południowej o 1.700 milionów 
dolarów, Nadto obrzuca program 
budoW y stałk^W W ̂ firc p i^ a ^  w 
szesegóm^ći w WreHiiej .Bryta­
nii.' Odrzuca o,na również hipo­
tezy, jakie wysuwano na konfe­
rencji paryskiej, że ceny w Sta­
nach Zjednoczonych z . czasem 
obniżą się. Komisja Harrimana 
uważała również za nieuzasad­
niony postulat konferencji 16-iu 
w sprawie wyasygnowania 3 mi­
liardów dolarów na stabilizację 
walut , europejskich. Komigja po­
święciła w swym sprawozdaniu 
specjalny ustęp sprawie nie­
mieckiej. Zaleca ona szybką od­
budowę ' niemieckiego przemy­
słu i utworzenie w Niemczech 
bazy przemysłowej przy pomo­
cy .której — zdaniem członków 
komisji — możnaby następnie 
odbudować Europę. Komisja do­
maga się w związku z tym nie-

BERLIN. (Obst. wł;). Amery­
kański zarząd wojskowy opubli­
kował sprawozdanie, gospodar­
cze, w którym stwierdza, te jest 
mało nadziei, aby Strefy anglp- 
amerykańskie osiągnęły W szyb­
kim czasie równowagę gospodar­
czą. V -' f  :

Widocznie jednak — jeżeli 
sprawozdanie to odpowiada rze­
czywistości — dolary amerykań­
skie nie służą Niemcom, którzy 
mimo wszystko nie kwapią się 
do pracy, w ędząc doskonale, 
że i tak otrzymają nową porcję' 
dolarów i nowe transporty ży­
wności-

zwłocznego zwiększenia przy­
działu odzieży i żywności w 
Niemczech oraz odbudowy nie-, 
mieckiego transportu.

LONDYN. W kołach poli­
tycznych, Londynu omawia się 
z ożywieniem raport komisji 
Harrimana. Podkreśla się, że ko­
misja domaga się znacznego ob- 
: mżenia globalnej sumy pomocy, 
jaką zaproponowała konferen­
cja 16-iu. |
_ Komentator gospodarczy agen­

cji Reutera stwierdza, że w Lon­
dynie zapanowała konsternacja 
po ogłoszeniu sprawozdania Har­
rimana. Sprawozdanie to ogra­
nicza bowiem eksport krajów 
europejskich,, a w ięj liczbie 
Wielkiej Brytanii. Zmniejszenie 
ejciportuJ*aś ęwiększy . SSttgrtj 
o o ff io w ^  ą
trudni oparcie' życia gospedar- 
czego na zdrowych podstawach.

PARYŻ. W kołach paryskich 
szczególne zainteresowanie wy­
wołało podejście komisji Harri­
mana do zagadnienia niemiec­
kiego. Nie żywi się obęonie ilu­
zji co do roli, jaką komisja Har­
rimana wyznacza Niemcom. Ze 
sprawozdania bowiem wynika 
niedwuznacznie, że Niemcy ma­
ją być odbudowane przed umy- 
mj krajami, europejskimi. Komi­
sja uzasadnia swe zalecenia w

Me zdobędtffsz
T ' r t a g r e d y . . .

ux Konkursie 
JMiłskaMcznąm
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\; nie weźmiesz 
udziału 

w  głosowaniu.

Robert Mltchum, odtwórca -jednej z. głównych.ról w filmie wytwór­
ni R; K. G.: Radio p t  „Crosslire", który zdobył nagrodę na ostatnim 
testlwaln filmowym, spędza najchętniej1 wolny czas na zabawie ze 

swymi synkami.

fprawie, Niemiec tym, że odbu- 
owane Niemcy rzekomo przy­

czynią się db odbudowy innymi 
krajów europejskich. s

Z snocti s ło n i  czy reoolncln?
Marszałek Siamu aresztował premiera

' LONDYN. (Obsł. wł.). Agencja 
Reutera donosi zi Singapur, że 
w Siamie wybuchła rewolucja. 
Następnie wiadomości podają, 
że chodzi o zamach stanu.

Zamachu. dokonał. marszałek 
Fibur. Został on poparty przez 
naczelnego wodza armii sjam- 
sfeiej. Podporządkowane marszał­
kowi wojska, wkroczyły do sto­
licy i objęły władzę. Dotych­
czasowy premier Namassumakas 
został aresztowany, a wszyscy 
ministrowie, /  przeważnie'; człon­
kowie partii chłopskiej, pozba­
wieni urzędów.

Marszałek Fibur stanął w cza­
sie wojny na czele rządu mariór 
netkowego, ’ utworzonego, przez 
Japończyków w czasie, gdy zdo­
byli oni Malaje. Z ioh namowy 
wypowiedział on , wojnę sprzy­
mierzonym w roku 1942. Po za­
kończeniu działań wojennych 
został on aresztowany, ale pro­
cesu ze względu na trudności 
proceduralne nie przeprowadzo­
no.

Czy w ciągu 7 dni
Komisje ONZ zakończą prace?
Sprtwfl Palestyny
najtrudniejsza

NOWY JORK. Delegat Polski 
Ksawery Pruszyński, przewodni­
czący podkomisji dla podziału 
Palestyny oświadczył, że wobec 
nie osiągnięcia porozumienia 
sprawa palestyńska może nie 
być rozwiązana na czas, tak, aby 
bieżąca sesja zgromadzenia mo­
gła powziąć ostateczne decyzje. 
Takie- opóźnienie może stworzyć 
dodatkową groźbę dla pokoje w 
Palestynie i będzie jednocześnie 
ciosem dla uchodźców, którzy 
-Oczekują szybkiego wpuszozenia 
do Palestyny.

Na zamkniętym posiedzeniu 
delegatów Stanów Zjednoczo­
nych, Związku ; Radzieckiego, 
Kanady i Gwatemali delegat 
radziecki Carapkin zgodził się 
przyjąć za podstawę dyskusji 
propozycję kanadyjską, aby man­

dat nad Paleśiyttą został zakoń­
czony i  stycznia br. tyra, aky 
Wielka Brytania sprawowała 
nadzór y  Palestynie w okresie 
przejściowym pod auspicjami 
ONZ. , 9
. NOWY . JORK. W komisji po­
litycznej delegacja polska zgło-i 
siła. projekt nowej rezolucji; w 
skrawie przyjęcia członków do

NOWY JORK. Przewodniczą­
cy generalnego zgromadzenia 
‘ONZ dr Aranha zwrócił się do 
delegatów z apelem,' by ogra­
niczyli czas swych przemówień 
i przemawiali fcrtko raz jeden w 
czasie dyskusji generalnej.

Poza tym ar Aranha zwrócił 
-się na piśmie do wszystkich ko­
misji z prośbę., aby zakończyły 
swe prace w a ciągu najwyżej 7 
dni. Aranha zaproponował, by 
komisje rozpoczynały swe prace 
codziennie o pół godziny wcze­
śniej,! w razie • potrzeby odby­
wały nocne posiedzenia;

. W kraju poza stolicą panuje, 
jak się zdaje, spokój. Nie wiado­
mo jednak, czy przeciw nowej 
władzy nie wystąpią garnizony 
prowincjonalne, które dotych­
czas wgbec zmian w  stolicy^ nie 
zajęły;* jeszcze żadnego rsłańo- 
WiskaiLi ;i:v i

Roentgen wykrył opium
W żołądkach wielbłądów

KAIR. (Obsł. wł.) Granice Egip­
tu są obecnie bardzo' pilnie strać-' 
żonę. Głównym tego powodem jest 
oczywiście epidemia cholery, któ­
rej pochód władze starają się za­
trzymać na granicach. Przy okazji' 
jednak wypowiedziano walkę prze 
mytowi narkotyków.

Od dłuższego już czasu wszystki­
mi szlakami komunikacyjnymi z 
Dalekiego Wschodu 'do Europy. 1- 
dą transporty słodkiej trucizny 
opium, kokainy, heroiny. Zorgani­
zowane szajki handlarzy między­
narodowych kierują te transporty 
do wszystkich niemal krajów eu­
ropejskich, zarabiając na tym mi­
lionowe sumy. Jedna. z głównych 
dróg przemytu przebiega, przez E- 
gipt.

Onegdaj patrole graniczne na 
pustyni Sinąi;- zauważy ty, posuwa- 
jącąf się waidłuż-Kanału Sueskiego 
karawanę wielbłądów. Karawlaną 
jęchali ludzie, których od dawna 
podejrzewano o przemyt narkoty­
ków. Przeprowadzono najhardziej 
szczegółową rewizję, jedijak nie 
znaleziono, nic podejjzanęgo.

W  tej chwili z przeciwnej stro­
ny nadjechał samochód sanitarny, 
w którym znajdował się duży a- 
parat roentgenowski. Jeden 'ze 
strażników:wpadł na. pomysł, aby 
prześwietlić "  -wielbłądy, które za­
chowywały się w jakiś dziwłiy 
sppsób. '

Wynik prześwietlenia- b y ł sensa- 
ęyjny.'"W '"żołądkach "'pięciu4 wiel- 
ibłądóy, .które’ sppięrjR H^eżwi^h 
łono, znajdowały się jakieś meta­
lowe pralelńiioty. PO Zastosowaniu

Silnych środków praeczyszczają- 
't^p^uś^Mfołio,;,'że, metalowe przed- 
mioty były żó specjalnie skonstru­
owane tuby, w których znajdowa­
ło się opium... W jrięciu żołądkach 
byłó 135 -ituh^a znajdujące się. w 
hich opium przedstawiało wartość 
około'5 milionów zł.

.Wszystkich członków karawany 
aresztowano, a- pozostałe 30 wiel­
błądów odesłano pod strażą do 
najbliższego posterunku, gdzie' już 
bez zastosowania, roentgena okaże 
się, czy szmuglowały one opium z 
.woli swoich" właścicieli.

Dyrektor Bonku
przestępcą
dewizowym
:i. PARYŻ. (Qb^. wŁ) Pofacja fłan- 
cuskja przeprowadzi!a .sensacyjne 
aresztowania wśród urzędników 
■banku Włosko-Belgijskiego w Pa­
ryżu pod zarzutem' popełnię? <a 
wielu przestępstw dewizowych, -i. 
Aresztowano- dyrektora banką 
Chasseta oraz - trzech, innych .wy­
sokich urzędników.

Władze zachowują tajemnicę co 
do szczegółów przestępstwa. Wia- 
dómo jednak, że ćhodżi o .olbrzy. 
?oią aferę LHandłarze dewiżamt- vr 
diągu^Stóśtinkowó krótkiego . czasu 
przeprowadzili nielegalne ’ transak| 
cje dewizowe na' łączną sumę Id 
milionów franków: ■

16-lełni chłopiec zamordował fałszerza
z a z d r o s z c z ą c  m u  w ie l k ic h  z y s k ó w  
Wynikiem ztlepromomie młodzieży
ponura zbrodnia w  hotelu

PARYŻ. (Obsł. wł.) Ponurej zbrodni dokonano w pokoju hotelu 
przy ul. Messageries w Paryżu. Służący hotelu, roznosząc śniadanie 
po pokojach, w Jednym z nich znalazł trupa zamieszkałego od daw­
na w hotelu Mohameda Hamdani, naiuralizcwanego Araba.

Tego Samego dnia policja aresz­
towała mordercę, którym okazał 
stę 16-letni chłopiec Jean Marier.
Historia życia tego chłopca ' Jest 
symbolem zdeprawowania młodzie­
ży w czasie wojny.

Chłopiec pochodzi! z bardzo sza­
nowanej rodziny. Ojciec jego zo­
stał zmobilizowany w r. 1940 i 
poszedł na front, gdzie po pew­
nym czasie dostał się do niewoli 
niemieckiej, W międzyczasie mat­
ka jego podczas jednego z bom­
bardowań zpstała lekko ranna, ale 
wskutek wstrząsu psychicznego 
dostała obłędu i została umiesz­
c z o n a^  szpitalu dla wariatów.

Ojciec chłopca powrócił z nie­
woli. w. r. 1944. W międzyczasie 
Jean wraz z dwoma siostrami i 
bratem był utrzymywany na koszt 
opieki społecznej. Ojciec po po-

M ż e n i e  Sejmu
w p ią tek

WARSZAWA.' (Tel. wł.). Biuro 
Sójmu usfawodawozągo komuni­
kuje, że sesja plenarna Sejmu 
zostanie .wznowiona w piątek 
14 listopada. Posiedzenie . roz­
pocznie się o godz. 10-tej rano.

W ciągu całego tygodnia od1-' 
bywać się będą codziennie po­
siedzenia komisji sejmowych. M

aaturallzowanego Araba, 
wrocie oddał syna do liceum.’ — 
Ponieważ jednak- chłgpą^ nie 
chciał się uczyć, .ojciec -postanowił 
°ódać go .na praktykę do rzemieśl­
nika. Ale wtedy Jean zbuntował 
się ® uciekł z dbmu rodzicielskie­
go.

Tułając się po mieście, poznał' 
pewnej nocy Mohameda Hamdani. 
Arab ten trudnił się fałszowaniem 
i  sprzedażą kart żywnościowych o- 
raz fałszował stufrankowę bankno­
ty. Hamdani zaangażował ębłopęa 
jako sekretarza i  polecił mu wyp4- 
sywanią fikcyjnych nazwisk na 
sfałszowanych kartach' żywnościo­
wych, które następnie realizował, 
a uzyskaną żywność sprzedawał 
na czarnym rynku. •, Jednak Arab 
o p łac i bardzo • nędznie -swego se­
kretarza i chłopiec często cierpiał, 
głód, a posiadając tylko, jedno po­
darte ubranie wstydził się wycho­
dzić na ulicę.,Hamdani ponadto kil 
kakrotnie groził-chłopcu, że: go 
zabije, • jeżeli Jean zdradzi go 
praed kimkolwiek,

Po pewnym-.czasie chłopiec zna­
lazł jednak pracę w towarzystwie 
ubezpieczeń, porzucił swojego sze­
fa i wrócił- do- ojca, przyrzekając 
poprawę. - Przez kilka tygodni 
wszystko było dobrze, nowi szefo­
wie .chłopca wyrażali stę o nim 
jąknąjlepjej.;Ąle pewnego dnia Je­
an znowu znikł. Ojciec udał się 
po pomoc do policji, którą następ­

nego zawiadomiła go, że syn 
zęstal 'aresztowany pod zarzutem 
morderstwa. .

I tu. zaczyna się druga strona 
ponurej zbrodni <.

Okazało się, te  mimo dobrego 
początkowego sprawowania młody 
Jean ukradł kilkadziesiąt tysięcy 
franków ąr towarzystwie ubezpie­
czeń i przed trzema dniami nie po­
szedł' Już do ' praćy. 'Odał się na­
tomiast do hotelu, gdzie mieszkał 
Hamdani 'i  ofiarował mu się pó- 
Wtóróie jako sekretarz, zażądał 
jednak odpowiednio wysokiego 
procentu od zdobywanych wspól­
nie. .dochodów. Hamdani nie chciał 
♦ u na to. godzić, podwyższając 
tylko,, minimalnie wynagrodzenie. 
Wtedy Jean wyciągnął z kieszeni 
duży nóż i szybkim ruchem po­
derżnął gardło Arabowi.

178 Kryształów 
w prezencie 
effa ks. Elżbiety

PRAGA. (Obsł. wł,). Prezydent 
Brniesz wraz z małżonką ofiaro­
wali księżniozoe Elżbiecie pre- 
zeni ślubny w postaci serwisu 
kryształowego, złożonego z 178 
sztuk. Na każdej sztuce znajduje 
się monogram orae korona 
brytyjska.
- (Obsł.: Wł.), W ysłano
ao  Lon-dynu jako prezent ślubny 
d b  ks. Elżbiety od prezydent* 
W łoch rzeźbioną komodę z 
drzewa orzechowego, pochodzi*.

f XVII wieku. Szuflady ke> 
m pdy. ;  Mionami
białego jedwabau.

Cena 3 zł 
a  i :  ■}
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KURIBK

w ^ y i m
CZYŻBY SABOTAŻ?

Na podstawi* poufnego meldun­
ku zatrzymano niejakiego Józefa 
Sleroka podejrzanego o spowodo­
wanie pożaru obiektu nadającego 
slą do remontu.
, W  toku dochodzeń wstępnych, 

Zatrzymany przyznał slą do zarzu­
canych mu czynów. Sprawą skie­
rowano do prokuratury Sądu Okr.

AKCJA NA DWORCACH 
KOLEJOWYCH

Wrocławskie organa MO w po­
rozumieniu z garnizonem SOK — 
przeprowadziły W ciągu ostatnich 
dni szeroko zakrojoną akcją po­
rządkową na dworcach wrocław­
skich. W związku z tym zatrzyma­
no Stefanią Pawlik, Eleonorą Kud- 
rol, Heleną Każmjerczafc, Stanisła­
wą Raczkowską i Stanisława Urba­
na, wszyscy bez stałego miejsca 
zamieszkania a trudniący sią za­
wodowo włóczęgostwem.

(Bilet Doto no Inrtk’
Rozdział butów kartkowych na 

które wszyscy czekamy rozpocznie 
się po skompletowaniu całego asor­
tymentu obliczonego dla wszystkich 
zarejestrowanych. Lepiej bowiem za­
czekać parę dni i mieć pewność, te 
butów nikomu nie zbraknie niż sta­
nąć przed ewentualnością, , (wyczer­
pania sif“ butów męskich, względnie 
damskich. A więc jeszcze trochę cier­
pliwości! j

Gazownia rataje sytuacje
Nie ma ograniczeń w zużyciu gazu

Wobec braku mocy elektrycznej 
w całym kwiecie, jak również z 
powo,du bliższej nam, a krytycz­
ne! sytuacji elektrowni wrocław­
skiej, oczy wszystkich ze szcze­
gólną uwagą są zwrócone na Ga­
zownię, która do pewnego stop­
nia jest w możności wyrównać 
xbraki elektrowni.

Sieć gazowa wrocławska,‘Uczy­
ła przed zniszczeniem Mikso ty­
siąc km. Dziś odbudowano z tego 
300 km. Praca jest niesłychanie u-' 
clążliwa, bowiem przewody bie­
gną pod.ziemią, a uszkodzenia mo­
gą się znajdować bez widocznych 
śladów na powierzchni, spowodo­
wane eksplozjami wewnętrznymi 
gazu. Główny rurociąg gazowy z 
Cierniogaju. ma 120 cm. średnicy. 
Oprócz rurociągów rozprowadza­
jących* niskiego ciśnienia, są ru­
rociągi wysokiego ciśnienia, . któ­
re zasilają gazem konsumentów W 
momentach większego zapotrzebo­
wania.

Takie dodatkowe rurociągi prze­
prowadza się obecnie na Karłowi­
cach i w ciągu tegó sezonu będą 
oddane do użytku, a w roku 48 
również Sępolno otrzyma nową 
stację ciśnienia, które! założenie 
projektowali jeszcze Niemcy.

Zakres prac Gazowni przewi­
dziany -na rok 1947 został już wy­
konany: wiele nowych ulic do­
stało gaz. Obecnie prace toczą się 
w. śródmieściu*. które, było bardziej 
zniszczone i doprowadzenie gazu 
wymagało więcej trudu.

W  roku 1948 specjalny nacisk 
położy Gazownia na oświetlenie 
gazem tych uhc, kijjk© nip mają 
je&zcęp Oświetlenia elektryczne­
go. w

Przed wojną Wrocław miał 14 
tys. lamp gazowych ulicznych, Z 
których ztfstMy tylkó połamane 
„kikuty". Mimo to, dziś Świeci już, 
jasnym płomieniem 300 latarń ga­
zowych, a do końca roku będzie 
ięh Jythift, .przeważnl#;wi półnod- 
nej części miasta. .Siatki temp ga­
zowych są wykonane *■ włókna 
pokrzywy chińskiej (ramia) i są 
Już* zamówione w jednej z fabryk 
zagranicznych.

Jeśli chodzi o oświetlenie, czy 
Ogrzewanie gazem mieszkań pry­
watnych, to gazownia nie stawią 
żadnych. ograniczeń. Niev znpbnter 
ją sią tylko w żadnym wypadku 
opłaty za użycie gazu (dla św,łata 
pracy 6 zł za 1 m3 gazu; dla ini­
cjatywy prywatnej 15 zł. za m*). 
Zniesione natomiast zostało od pa­

Nie klient dla sklepu...
z wizytą u nagrodzonych spółdzielców

W dniu wczorajszym odbyło 
się uroczyste wręczenie nagrody 
wyróżnionemu w konkursie u- 
przejmości sklepów spółdziel­
czych, zespołowi sklepowemu 
Powszechnej Spółdzielni we 
Wrocławiu przy ul. Stalina 118. 
Wręczenia dokonał sekretarz 
Okr. Zarządu Zw. Zaw. Praco­
wników Spółdzielczych ob. Ole- 
siński w asyście prezesa Zarządu 
Powszechnej Spółdzielni we Wro­
cławiu ob. Druszcza, ob. Wójtó- 
wicza oraz kierownika Sklepu 
ob. Majchrzaka.

Sklep, na pozór nieżym nie 
różniący się.od innycn sklepów' 
wrocławskich, zachęca z 'daieka 
barwnym napisem z wyszczegól­
nieniem artykułów trydawanych 
w bieżącym miesiącu na kartki/ 
Ładne, estetyczne urządzenie 
wnętrza sklepu sprawia dla oka 
kupującego bardzo przyjemne 
wrażenie. Wrażenie to zresztą 
potęgują jeszcze obfite zapasy 
towaru układane ze znajomością 
rzeczy w wysokich, stojących 
wzdłuż ścian specjalnych sza­
fach sklepowych. Czegóż tam 
nie ma?
, Dla skrzętnej gospodyni i pani 
domu znajdzie się i proszek do 
prania i mydło,' z boku pełne 
szuflady białej mąki, kasz iłp.

. Godnym podkreślenia jest fakt, 
że nie ma na półkach tak często 
niestety spotykanego w innych 
sklepach«wrocławskich, przeła- 

j dowania towaru lufe chaotyczne­
go wywieszania artykułów spo­
żywczych obok galanterii ltp. 
wszystko leży poukładane we 
wzorowym porządku, towar wy­
chodzący ze sklepu ma bez mała 
tak świeże opakowanie, jak o- 
puszezający fabrykę. Dba ó to 
wykwalifikowany personel Skier 
pu w osobach kierownika Maj- 
cherczyka i dwóch ekspedientek 
pp. Orzechowskiej i Szczygiel­
skiej. Młode osóbki są odpowie­
dnio przygotowane do swego 
zawodu. Obie ukończyły w u- 
bieglym roku specjalny kurz

spółdzielczy, organizowany przez 
Związek Rewizyjny Spółdzielni 
R. P. Teraz w nienagannie bia­
łych kitlach z uprzejmym uśmie­
chem na ustach, obsługują rze­
sze kupujących. A robota to nie- 
lada. Dziennie przewija się przez 
sklep ponad 500 < osób. Z liczby 
tej wielu przychodzi do Sklepu 
niezdecydowanych nŚ ' Mphó 
artykułu, trzeba więc pomóc w 
wyborze towaru. Klientela rekru­
tuje się przeważnie spośród licz­
nych rzesz robotników; Państwo­
wej Fabryki Jedwabiu i trtmwa- 
pBry"' zamiesżkującyćR.' najlicz­
niej tę dzielnicę. t

Sklep : posiada dodatkowe 
rządzenie, elektryczną/ chłodnię 
dla przechowywania mleka. Ar­
tykuł ten' jesf na terenie nasze­
go miasta przedmiotem usilnych 
zabiegów uężhych mam, które 
nieraz spod ziemi muszą wydo­
bywać. mleko dla swych po­
ciech, Tymczasem w  sklepie 
Spółdzielni mleko jest zawsze 
śwież© i to przez przeciąg całe­
go dnie.

Opuszczamy sklep nie bez 
prawdziwej1 satysfakcji. Nagro-

da, które została przydzielona 
zespołowi sklepu przy ul. Stali­
na 118, wydaje nam się w małym 
zaledwie stopniu rekompensatą 
za uprzejme i rzetelne traktowa­
nia kupującego. W czasie bróf- 
kiej naszej bytności w sklepie 
przekonaliśmy się naocznie o 
słuszności hasła spółdzielczego 
— „Nie klient dla slślępu, a sklep 
dla klienta".

śdziemik* do kwietrria ogranicze- 
jd© zużycia gazu do 60 m*.

Dla wiadomości licznie zapytu­
jących o to czytelników podaje­
my, że na kąpiel gazową zużywa 
się, od 1 — 2 metrów* gazu, a pal­
nik kuchenki gazowej zużywa 1 
metr gazu W ciągu 3 — 4 godzin 
pracy.

Jeśli więc w Mektófych domach 
są pozostałe urządzenia świetlne 
gazowe, .to w artelfe uniehotńi& 
aby odciążyć elektrownię 1 nie

być narażonym na niespodzianki 
ze strony elektrowni.

Gazownia wrocławska,produkuje 
również około 100 ton koksu dzień 
nie, zaopatruje w pierwszym rzę­
dzie szpitale, ochronki i pracowni­
ków miejskich, a następnie insty­
tucje państwowe i osoby postron-
nęTw SmkSfnSScl1
na kęksu waha się od 1260 -— 2350 
zł za  tonęi Jak więc widzimy, 0u_ 
zownia iest jednym z tych zakła­
dów użyteczności, z którego czer­
pać możemy najważniejsze w  ziS 
mie kofzytó  — opał i światło.

W.B.

W M ń  ( B r o c M a  m l i  św ięto
Św jałowej Federacji 
Młodzieży Demokratycznej

W 2-gą rocznicę '  stworzenia 
światowej Federacji Młodzieży 
Demokratycznej mlodżież wro­
cławska ł&ufti&„ z^rom ad^a d e  
na placu -.Wolności, manifestując 
swą łączność z młodzieżą .całego 
świata. Przybyli przedstawcie!© 
wszystkich organizacji młodzieżo­
wych, a więc:, OM TUR, ZWMs, 
ZMD, ZHP,' młodzież s$kół śred­
nich oraz wielu innych mieszkań­
ców .jjiiasta.

Z pięknie udekorowanej trybu­
ny pierwszy przemawiał ob. Karsł 
z ramienia Wojewódzkiej Komisji 
Porozumiewawczej. Następne prze 
mówienie wygłosił , prezydent ipia- 
sta-’ Wrocławia Kupczyński,: ft- w  
dąlszym ciągu uroczystości — Obi, 
Wodziński w imieniu Centralnego 
Komitetu Porozumiewawczego ó- 
raz przedstawiciel ZHP — drub 
Rumiński..

Wszyscy mówcy podkreślali u- 
parte dążenie młodzieży polskiej 
do utrwalenia pokoju i zasad de­
mokratycznych oraz dawali wy­
raz ęwfcj łączności z (Jemokratyczr 
ną młodzieżą całęgo świata, ą w 
szczególności • walćżąćej Hiszpa-

Od 7  t y s .  d o  2 m i l i o n ó w  z ł .
Spółdzielnia Zw. Sam. Chłop, w Radkowie 
rozwija się bardzo pomyślnie

(z) Spółdzielnia Związku Samo­
pomocy-Chłopskiej w Radkowie, 
(pow. Kłodzko) rózpócżęła swój 
„skromny żywot" w sierpniu 1945 
r. Głównym inicjatorem' i założy­
cielem był Emil Palej, repatriant 
ze Wschodu. W chwili uruchamia­
nia ‘Spółdzielni fundusze wynosiły 
7 tys. zł.- Obecnie Spółdzielnia li­
czy 480 członków 1 dysponuje po-

OstMiihrer Martin Hormon
polecał bauerom
bić robotników Polaków

LUBAN. Przed kilkoma dniami 
Został aresztowany w Lubaniu Mar­
tin Harmuth fur, w 1891 r. w Ol­
szynach) — nieprzejednany wróg 
Polaków. W czasie wojny był on 
kierownikiem okręgu rolniczego na 
powiat Lubań (Qrtsbauerfuehrer) i 
Jąko opiekun rolników, Objeżdżał 
wszystkie wsie na swoim terenie. 

Głównym powodem tych podró­
ży było badanie lojalności zatrud­
nionych na roli robotników pol­
skich 1 stosunków Istniejących po­
między tymi robotnikami i ich pra­
codawcami. Jeśli spotkał gdziekól-

S y p ią  sią zasłużone kary
Ponad 1 milion "zł grzywien 
wyznacz*ła Kum. Specjalna
. w  ciągu ostatnich dni na wnio­
sek wrocławskiej delegatury Kó* 
ftlisli Specjalne) ukarano grzywną 
hurtownika Ignacego {lunie© z 
•Wrocławia na grzywnę w wyso­
kości 300.000 zl za pobieranie nad­
miernych cen na towary pierw- 

’ $zei potrzeby, ’W toku dochodzeń 
stwierdzono, że ' Dunica nabywał 
towar w hurtowni, gdzie przy ra­
chunkach: należności zaliczano już

PJiiî tnim# o M ko-ińu
Z lnic jaty wy-Pow.Rady-Zw. Za 

• wodowyęh odbyło się zebranie w 
sprawie przygotowani© obchodu 
św. Mikołaja dla dzieci członków 
Związków Zawodowych. 
i Wybrano Komitet, który zajmie 
się tą akcją.

Na następnym zebraniu, które 
zostało wyznaczone na 11 bra. na 
Stąpi podział funkcji i zostanie' o 
pracowany plan akcji.

marże zarobkową hurtownika. W 
interesie swoim przy ul: Kilińskie­
go Dunica pobiera! podwójną na- 
tćżhość licząc w tym raz już liczo­
ną marże zarobkową hurtowni. Za 
podobne przestępstw© skazany zo­
stał inny hurtownik Janusz/Lich* 
torowicz również z Wrocławia 
grzywną w wysokości 100.000 zł.

Józef Bem z Wałbrzycha zapła­
ci 100.000 zł grzywny za pobie­
ranie nadmiernych cen. Julian Be- 
ser również z Wałbrzycha, wła­
ściciel purtówiii harinwo1 kolonialnej 
njusi zapłacić 200.000 Zł. Beser nie] 
wystawiał obowiązującego cen­
nika na prowadzone u siebie arty­
kuły.

■Ogółem w ostatnim czasie wroc­
ławska delegatura Komisji Spe­
cjalnej wymierzyła łącznie .grzy- 

j wien na sum© ponad milion zlo- 
I tych/

wifek bauera, który dobrze obcho­
dził sią zer swoim „niewolnikiem", 
to takiego ostró strofował.
V Herr Harmuth polecił ostro po­
stępować w stosunku do robotni­
ków Polaków, nakazywał podwład­
nym chłopom bić ich, dużo praco­
wać, natomiast nie pozwalał na da­
wanie im wypoczynku (nawet w 
dni świąteczne) i na wspólne! zm 
siadanie do stołu. Jeżdżąc po 
wsiach, wszystkich napotykanych 
robotników nazywał „polskimi 
świniami" i pędził do roboty.

Aresztowanie Martina Harmutha 
nastąpiło na skutek oskarżenia go 
przez Zygmunta * Majcherezyka 
który złożył obciążające zeznania, 
potwierdzone przez kilku innych 
świadków. *

Niemiec do winy nie przyznają 
sią, twierdząc, że tylko zabraniał 
wspólnego spożywania posiłków i 
to na Wyraźne zarządzenie urzędu 
pracy.

Monicie kursu
Sanitarnego *P.C.K.

W sali stołówki Kuchni Ludowej 
Polskiego Czerwonego Krzyża, ul. 
Mikołaja 78/79, odbyło1 się otwarcie, 
kursu sanitarnego dla młodzieży 
szkolnej, zorganizowanego przez 0 % 
dział PCK Vrocław-Miasto.

Celem kursu jeśt przygotowanie pJ 
czestników do niesienia pomocy Sa­
nitarnej w wypadkach najprymityw­
niejszych,. gdzie , nie potrzeba, po­
mocy lekarskiej; poza tym umie­
jętne używanie apteczek szkolnych.

Kum jest 40-godziimy, po Ukończe­
niu którego odbędzie się egzamin, 
świadectwo z wynikiem celującym 
pozwoli na praktykę w szpitalach 
tej młodzieży, która ma specjalne do 
tego zacałowanie i umożliwi wstą­
pienie na wyższe kursy sanitarnie.

ważną gotówką własną i kredyta­
mi; Obroty miesięczne stale wzra­
stają i ostatnio przekraczają; juz 2 
milj. zł miesięcznie. Od 2-ch mie­
sięcy Spółdzielnia' prowadzi sprze­
daż artykułów w ramach akcji 
„Przemysł d la . wsi".. Na terenie 
gminy Scinawka" Spółdzielnia ma 
6 własnych filii.

Niezależnie od sklepu spółdziel­
czego Związek Samopomocy. Chłop 
skiej w Radkowie .ma w swojej 
dyspozycji młyn, rzeźnię i 2‘pie­
karnie oraz pięknie urządzony ho­
tel, który niestety, stoi pusty —■ 
zainteresowanie Radkowem jest 
małe. Spodziewać się jOdnak należ 
ży, że już w przyszłym sezonie 
letnim, a  może częściowo i w zi­
mie Radków zaroi się od letników 
i wycieczkowiczów, bo Radków-ma 
wszelkie dane, aby stać się zna­
nym mjejscem wypoczynkowym.

Wa?ne fu  snółW n
Związek Rewizyjny Spółdzielń) 

R. P. informuje 'wśzysfkle' spół­
dzielnie, że Polskie Radio we 
Wrocławiu będzie nadawać co-, 
dziennie komunikaty ; spółdzielcze, 
których treścią będą najświeższe 
wiadomości, rozporządzenia Zarzą­
du Głównego i Okręgu Związku 
Rewizyinego, zapowiedzi kursów, 
konferencji, zjazdów, ceny masła 
dla spółdzielni mleczarskich itd.

Komunikaty będą nadawane co­
dziennie w koncercie reklany o go­
dzinie5- 13.20,- w środy o ' lafćfc 
niedziele o godz. 11,10. !.■!

Z w a lc z a m y
analfabetyzm

W miejscowościach, gdzie istnieją 
szkoły jedynie 4-klaspwe, utworzo­
ne zostały staraniem inspektoratu 
szkolnego kursy tuzupełhiająi:ęj‘ Kursy 
•te obejmują program 3 ostatnich' lat 
szkół powszechnych.

W obecnej chwili na terenie na­
szego powiatu istnieje 21 takich kur­
sów. Uczęszczają na nie młodzi bi­
dzie w wieku od 16 do 25 lat, nie 
brak .jędnak i starszych, osób/ ,=

Prócz wymienionych kursów zo­
stały zorganizowane we wsiach 2 
kursy _<Jła póf- i analfabetów, Tych 
ostatnich zAsiło Ślę podczas reje­
stracji, zaledwie 35, chociaż nape-wno 
jest ich -scięcei. .

hfl ł, Orgw. Sjtije ąfcęentowan© 
również teitwść w  walće'1' przeciw 
ko zakusom faszyzmu i światowe­
go impefjąliżjśu, staraj ące||o hię 
pażbawić młodzież szlachetnych 
praw demokratycznych.
' Na zakończenie uroczystości od- 
śpifwfńo ■ plfete*, i  fastenme or- 
iga#hM:3e Młodzieżowe1 'ąkłttśst#-" 
'rMa ly  ^ ta  mięjąea , nierwptnyeh 
zbiórek, gdzie poszczególne grupy 
zostały rozwiązane. -  (c,)

(B pem. M nick!D i
obrodzimy buraki

Już od dłuższego czasu przez 
Trzebnicę przejeżdżają sznury wo­
zów od stacji kolejowej do środ­
ka miasta. To gospodarze z całego 
terenu powiatu zwożą buraki cuk­
rowe, wypełniając zaciągnięte wio­
sną zobowiązania. Buraki zostają 
odsyłane do magazynów nieczyn­
nej wrocławskiej cukrowni „Ró­
żanka" a następnie przerabia się 
je na cukier w cukrowni „Sułko­
wice".

Według fachowców —• powiat 
trzebnicki dośkonale nadaje się 
pod uprawę buraków cukrowych- 
Pian zbiorów został wykonany w 
120 prac. 'Zbiór byłby jeszcze lep­
szy gdyby tegoroczne warunki at­
mosferyczne były sprzyjające u-" 
prawie. Dotychczas dostawiono- Ok. 
50 proc. sprowadzonej ilości t. j. 
do dnia 4 listopada br. 25461 q.

Plantatorzy otrzymali już duże 
zaliczki w 'cukrze i gotówce. Zbiór 
ponad npimę nagrodzony będzie 
premią 3.3Ó kg cukru za każdy 
kwintal. ‘

IN O W I Ń Y
Il f t e k a c k i e

MIEJSKA KOMISJA 
SPÓŁDZIELCZA 

Dnia 4 listopada 19471 . w Miej. 
skini Komitecie PPS odbyła sią 
konferencja spółdzielcza, na ktś. 
rej po dyskusji i ustaleniu piana 
pracy powołano Miejska Korni, 
sję Spółdzielczą PPS w składzie: 
iow. to w. Kasprzak, Owczarczyk, 
Pfeślak, Bartnicki i Lipiński.

Komisja / opracowała szczegó- 
Iową instrukcje dla ' spńłdziel, 
czych Kół PPS i  aktywistów.

NARADA KOLPORTERÓW 
W środą, dnia 5.11. br. od­

była sią w świetlicy WKPPS 
odprawa kolporterów. Po wysłu- 
chaniu referatów wojewódzkie-' 
go klubu dyskusyjnego, iow, 
kolporterzy odbyli naradę, którą 
ustaliła system pracy i  sposób 
kontaktowania sfą z Dzielnico­
wymi Komitetami. • Dla uspraw­
nienia kolportażu,‘^diejskf Ko­
mitet wydal szczegółowe in­
strukcje sekretarzom dzielnico­
wym.

TOW. PREMIER CYRANKIEWICZ 
NA ZJEŻDZIE AKTYWISTÓW 
Dnia 16-gc listopada odbędzie 

się w Kamiennej Górze zjazd ak­
tywistów PPS południowych po­
wiatów Dolnego Śląska, na którf 
przybędą tow. tow.; Cyrankiewicz, 
Szwalbe, Rusinek i Piaskowski. ^  

W zjeździe udział wezmą powi*. 
^r: Lubań, Kamienna Góra, Wał­
brzych, Lwówek, , Jelenia i Góra, 
Świdnica, Dzierżoniów, Ząbkowi-  ̂
ce, Kłodzko, Bystrzyca, Jawor 1 
Złotoria.

REPERTUAR KIN
ŚLąKK: „Jfoptftttthl* —1 film

prod. radź.
WARSZAWA: y „Ostatnia noc" 

—‘film- prod. franc. ,
I ODRA: „Noc gihdnlowa" —

film prod. franc.
POLONIA: „Ojczyzna" — film: 

prod. franc.
TĘCZA: „Płomień nie zgasł" — 

film ang.
Poęzątek seansów: 16, 18, 20, w 

niedzielę: 14-.J6, 48, 20.. , 
OPERA

Wtorek, 1I.XI. zodz. 19 „Tósca". ,
p a ń s t w . Tea t r  d o ł n . 
w sal! Teatru Popularnego

Poniedziałek, 10.XI. godz 19 
„Historia dw« 8ercw z udziałem Grabów* 
sklei 1 Żabczyńskiego.

Wtorek, ńXl, godz. 19 
„Historia dwa serc** z, udziałem Grabow­
skiej i Żabczyńskiego.
p a ń s t w , t e a t r  d o l n .

Poniedziałek. 10.XI. rodź. 19 „Ioseek- 
tor przyszedł**.

‘H a r f i o  ' W m d a w
PONIEDZIAŁEK, 10 LISTOPADA

«,v9Ó Syznal; 6.05 Gimn.i 6.15 Władom/: 
6.30 Muzyka; 6.59 Sygnał; 7.00 Dziennik; 
7.15 Muz.; 8.20 Inform. ogólnop.; 8.Ź5 
SkrzynkaŁ PdR ; 8715 „Starosta* warszaw­
ski" ; 8.50 Muz,; 9.00 Audr dla szkól; 
10.40 Aud. Minist. Ośw.r 11.57 SygnaE; 
12.03 Wiadomi; 12.15 Muzyka; 12.20 „Z 
mikrof. po kraju"; 13.15 „Cyfry dla każ­
dego"; 13.20 Ronc.; 13.40 MuZ;; 15.00 
Inform/ Polski Poludn.; 15.15 Aktualia z 
Krakowa; >5.25 ^ładom.^.sport-i:; 15.30 
Muzyka; 15.40 „Dlaczego struś nie lata"; 
baśń; >6.00. Dziennik popoludn.; 16.20 Ju­
gosłowiańska muzyka iitóth Ł’* 16.50 ĄUd. 
dla dzieci; 17.00 Ukraińska/i białoruska 
muzyka;, 17/45 „Z poezji ukraińskiej*;

Konc. Krak. Ork. P. R ..;-18.50' „Z 
poezji bułgarskiej, maced.’ i słoweńskiej; 
19-05 Ńa libretto: „Rusałka"; 22.00 Aud. 
poetycka; 22J5 Recital śpiewaczy; ^3.00 

,-pst. wiadoni.; 23.10 Progr.; 23.20 Sło­
wiańska muzyka rozrywk,; 23.55 Z ost. 
Chwili. ą;

WTOREK, 11 LISTOPAD

6.00 Sygnał; 6.05 Gimn.; 6.15 Wiadom.
6.20 Muz.,; 6.50 Programu 6.59 Sygnailf 
7.00 Dziennik; 7.15 Muz.; 8.20 Inform̂  
5.25 Skrzynka POR; -8.35 ProZy „Sta­
rosta warszawski*4; 8.5Ó Muz.» 10.40 Aud. 
Min. Oświaty; 11.57. Sygnał; IZM 
dô * pół4 1240 Przeg. prasy; 1|.|5 Muż.»
12.20 „Z mikrof. po kraju"; 12.30 Aui 
rozrywk.; 13.15 .Koupert  ̂ 13.35 Muz. for«* 
tep.;, 15.00 In>. Polski Połudn.; 15.15 Re* 
port aż „Wrocław na codzień“; 1&2S Kon*;, 
cert życzeń; 15.43 Muz; J 16.00 Dzieno#| 
1 6 Polskie dzieci śpiewają i grają dli: 
bratnich dzieci słowiańskich; 17.20 Kwal?. 
fet smyczk.; 17.45 ś,Dżordż*ł ■— syn Ml* 
łóśza, słuchów.; 18.£51 Ronc. : Organ.? 
18.50 Aud, dla świata pracy; 19.00 Aud. 
ilter.; 19.15 Konc. Chóru; żl.^0 V  
szych przyjaciół"; 22*15 »»$tęp̂ , odcayt̂  
i23.05 Ostat. wiadom.; 23.15 Program, n* 
jutro; -23.25 Muzv Rhdz.j 23.55 Z ostat 
chwili.

Urząd Wojewódzki,, Wmciawski Wydział Odbudowy ogłasza prze 
targ nieograniczony na wykonanie robót budowlanych przy remon­
cie zagród wiejskich 15 powiatów? Głogów, Góra, Kożuchów, Legni­
ca, Lubfn, Mijicż, Namysłów, Oława, Oleśnica, Środa Śl„ S z p ro t 
wa, Trzebnica, Wotów, Żagań, Złotoryja.

Termin skończenia robót upływa 31. 12. 1947 r. Podkładki kosz\ 
torysowe za zwrotem kosztów własnych i wszelkie informacje n»ź* 
na otrzymać w Obędzie Wojewódzkim, Wydział Odbudowy, Gmącl 
Wojewódzki, III piętro, pokój nr 849, łub u Architektów Powiał^ 
wych.

\  -Oferty w zalakowanych kopertach, bez godła firmy, z napisem^ 
„Ofertą na. ceny jednostkowe wykonania remontu zagród wiejski^';
w powiatach..........lub w powiecie............“ należy składać w- Urz^
dzłe Wojewódzkim, Wydziale pdbu.dow, pokój nr 936 do gtfrz- 12 
dnia 22 listopada 1947 r.

Do oferty ra le iy  dołączyć dowód złożenia wadium w  kasie ktfe 
regokolwiek Urzędu Skarbowego w wysokości I°/ó ńd sum p r z e ^  

-•dzianych na remont w poszczególnym powiecie’ nie więcei iednafel 
jak mąx. 100.000 zł, vf gotówce ]gb też jw papierach w artośętó llM  
uznanych przez Ministerstwo Skarbu, oraz oświadczenie, że oferen® 
zapoznany jest z rodzajem robót w terenie z warunkami ogólnjłłsS 
i technicznymi.,

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 22 listopada 1947 t, o godż. # )  
w gmachu Urzędu Woiewódzkiego, Wy dział Odbudowy pokój pr

Urząd Wojewódzki zastrzega sobie1 prawo dowolnego wybortl 
oferenta bez względu na wypik przetargu, zlecenie tylko cześ^Jk j 
bót, unieważnienie przetargu bez podania przyczyn. (451I|j
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Wisła -  AKS
4:1

. Finałowe spotkanie 
o mistrzostwo Polski

R D C h -T o M
3 :2  (3:1)
Mecz o weftcle do L*gi

Tabelka gier
o ■ ttn ostw  Polski

1. WARTA
gtar

2
p k t

4
sf.br.

ód
t. WISŁA 1 2 43
K AKS y  2 • 2:8

Tomiku o uelscle
do Klasy Państwowej

gier pkt st.br.
L Ruch ó 10 27: 7
2. Legia 5 ó 20:12
Z. Ternovie 6 . 6 16:17
4. Widzew 6 3 10:27
5. Lechia S 1 S >13

Klasa A  walczy o  p u n k t y  
Burza gromi Barycz 5 :0

Ostatni start
kolarzu o r o c M lth

Niedzielne wyścigi kolarskie 
v przyniosły zasłużone zwycięstwo' 

drużynie IKS. Rozmiękły i  nie­
przystosowany do wyścigów ko­
larskich tar, obniżył w pewnym 
stopniu wyniki ' poszczególnych 

•biegów, które przedstawiają się 
następująco: Bieg o mistrzostwo 
Okręgu na 20 okrążeń % pięcio­
ma finiszami.

1. Wesołowski „Qdm" 19 ndn. 
28 sek.

2. Kierblewski (junior) 19 min. 
36 sek. IKS.

3. Paiarybut KS ,;Siać“,
4. OloWSki KKS „Odra".
Bieg o mistrzostwo Klubu na 

20 okrążeń wygrywa pewnie 
Terlikowski IKS przed Jankow­
skim i Janickim Jenem.

Wyścig o drużynowe mistrzo­
stwo Okręgu na 10 okrążeń 
(4.000 m):

1. IKS.. (Terlikowski, Janicki, 
Jankowski (5 min. 6 sek.

2. KKS „Odra" (Janik, Weso­
łowski, Nalazek).

; Wyścig oldboyów na 5 okrą­
żeń:

1. Łowazyński 8 min. 53 sek.
2. Janicki (senior) 8 min.34 sek.
5. Stefanicz 8 min. 45 sek.

(mix)

2 ' trudem poruszali się gracze 
„Burzy" i „Baryczu", walcząc o 
•mistrzostwo dolnośląskiej klasy 
A, na rozmiękłym boisku Odry. 
Skutkiem tego gra robiła wra­
żenie ospałej, mimo że W('isto­
cie walczono z obu stron bardzo 
ambitnie. Zwyciężył zespół o 
klasę przewyższaj ący przeciwni­
ka. „Barycz" mógł równie do­
brze wywieźć z Wrocławia dwu­
cyfrową porażkę, jednak napast­
ników „Burzy" prześladował pech 
a przede wszystkim niezdecydo­
wanie pod bramką przeciwnika.

Pierwszą bramkę uzyskuje „Bu­
ras" w 10-tej minucie z'karnego 
strzeloną przez Krzyku. W  18-lej 
lewoskrzydłowy Misiak pod­
wyższa wynik na 2:0. „Burza" 
prowadzi gTę otwartą, ątakuje, 
zmusza przed wnika do stałej 
obrony i paraliżuje wszelkie je­
go ataki. W  24-tej minude zno­
wu z karnego bramkę dla „Bu­
rzy" uzyskuje Badowski. Wynik 
ten utrzymał się do przerwy.

Po przerwie przewaga ,Burzy" 
wzrasta, grg. toczy Się stale na 
połowie „Baryczą" niemniej wy- 
®ak I-szej połowy utrzymuje się. 
Dopiero w  20-tej minude nie- 
obstawiony Misiak ucieka i z 
bliskiej: odległości zdobywa 4-tą 
bramkę. W ynik meczu ustala 
w 4-ry minuty później Janik.

IKS - 0HTDR 
Wałbrżych 4:2 (4:2)

W meczu o mistrzostwo klasy A 
jaki, odbył się w Wałbrzychu I KS 
odniósł szczęśliwe zwycięstwo nad 
miejscowym OMTUR-em w stosun­
ku 4 :2 (4:2). Prowadzenie dla 
TUR-u zdobył już w 2 min. środ­
kowy napastnik. Kontratak wrocła­
wian przyniósł im wyrównanie ze 
strzału Żabickiego. W 10 minucie 
Berek zdobył, drugą bramkę dla go­
ści. OM TUR wyrówna! rzutu 
karnego, za rękę obrońcy. W 25 i 
35 minucie wrocławianie ze Strza­
łów Żabickiego i Botka zdobywają 
bramki zapewniają* .sobie: zwycię­
stwo. Pô  ńnzęcsię przewagę ■. mieli 
Turowcy, ale doskonale grający Miu- 
tż w obronie gości nie pozwala: na 
Zpiianę wyniku. U gości grała .dobrze 
trójka środkowa i Mtuita W oblanie. I

brani
iffeie dalsze strzały na 
ę „Baryczą" -wyłapuje do­

brze usposobiony bramkarz go- 
śd  • Wiśniewski, który ' mimo 
puszczonych 5-du goli był naj­
jaśniejszym punktem swej dru­
żyny.- W „Burzy" podobał się 
zdobywca, 2*ch bramek Misiak, 
Janik natomiast nie spełnił ocze­
kiwanych po nim ' nadzipi; Krzyk 
wbramce nie miał pola do popisu, 
niemniej; jędpak nieliczne strza­
ły, które ©brbnił świadczyły, że 
znajduje się • w  dobrej formie. 
Składy drużyn były następu­
jąc®*'.

„Burzą"
Siedlarski,

— Krzyk, Badowski, 
Gorgon, Kornecki,

Mołencki, Misiak, Janik, Pachoc- 
ki, Sierżęga, Zwoliński.

„Barycz" — Wiśniewski, Adam­
czyk, Kaczmarek, Kawski, Kę- 
piak, Staniecki, Tymoczko, Swierz, 
Ciechanowski, Mączkojsski, Cy- 
gą*.

Sędziował obiektywnie ob. Go­
mółka i  Wałbrzycha.

OH TUR (Strzelin) - 
OH TUR (Ząbkowice) 1:7

W Ząbkowicach . miejscowy OM 
TUR zremisował w  meczu o mi­
strzostwo klasy A z drużyną TUR-u 
ze Strzelina 1 :1 . Gra była żywa i 
interesująca." Bramkę dla miejscowych 
.żdobył Kępa; a dla gości Kijowski.

G az-Len 3 i l  (2 :0 )
Zawody o mistrzostwo klasy „A' 

rozegrane wobec nikłej ilości publi 
czności, zakończyły się zasłużony® 
zwycięstwem jedenastki „Gazu* 
Mecz, który zamienił się w typów: 
/walkę o punkty, daleko odbiegał od 
poziomu „A“ klasy. Drużyna „Lnu" 
okazla się przereklamowaną, grają 
cą słabo. Zawiodła' zwłaszcza linia 
Sitaku, w której należy wyróżnić je: 
dynie weterana Łysakowskiego- oraz 
linię obrony. Bramkarz b. słaby, 
winił wszystkie' bramki. W druży­
nie „Gazu" dobrze wypadł Waw­
rzyniak, powracający do formy, 
który bronił pewnie i ratował w bez­
nadziejnych sytuacjach. Woś w o- 
bronie i Tbojan w pomocy zadowo­
lili. -r

W pierwszej połowie gra była, :&'■ 
stra. Już w 1 mm. Łysakowski prze; 
strzehwuje rzut karny za rękę Wo­
sia. Jednak w 5 min. Trzaskowski 
zdobywa ż wypadu bramkę z winy 
bramkarza „Łnu“. Odtąd gra toczy 
się na środku boiska.

W 18 min; Wawrzyniak rzuca się 
pod nogi napastnika „Lnu" 1 błoni 
pewną bramkę. W 25 min. Trza­
skowski zdobywa drugą bramkę po 
centrze lewoskrzydłowego. Goście 
protestują z /powodu jjj roki, jednak 
sędzia Klimczak uznaje bramkę. Po 
utracie bramki „Len" przechodzi do 
ataku, . Jednak . w j zamieszaniu ,pod- 
-branMśOwjah nie Wykoritpsiują-cSere-1 
gu pozycji. W 33 min. ostry strzał 
Łysakowskiego trafia w . słupek. Po 
chwili róg Chwyta pewnie Wawrzy­
niak. W 44 . mm. Wawrzyniak hro-

MflcJoncl w t f iw a łą  6i Wałbrzycha 4 :9
W  fatalnych warunkach' atmo­

sferycznych odbył się mecz dwu 
czołowych drużyn Ii-ej grupy Km  
ŚS. Wrocław, i Lustrzanki (Wał 
brzych) na stadionie tej ostatniej.

Zasłużone zwycięstwo odjiiosła 
drńżyna ambitnie i ofiarnie grają­
cych milicjantów, którzy . pod 
względem technicznym przewyż­
szali swego. przeciwnika. Milicjan­
ci mieli swój dobiy dzień i zagrali

L o M s k o  k u M k i e  będzie o ff lH u tan e
Projekty naszych hokeistów

KATOWICB. (Kor. wł.) Nadcho­
dząca zima wyruguje wnet z boisk 
piłkarzy, a sportem który będzie 

, emocjonował tysięczne rzesze bę­
dzie obok boksu hokej na lodzie, 

f- W zimowych igrzyskach olimpij- 
akich w St. Moritz wezmą udział 
również polscy hokeiści. Niestety 
podczas gdy za granicą grają już 
pełną parą w hokeja, naszym za­
rodnikom pozostała sucha zapra- 

, r a .  Przyczyną tego jest brak 
- sztucznego lodowiska, gdyż jedy­

ne Jakie posiadaliśmy przed woj­
ną w Katowicach zostało .zdewa­
stowane przez Niemców. '•

terano ire chce
pucharu Davisa

Związek tenisowy Nowej Walii; 
- SWróęif jńę T do austrąłijskięgp związ­

ku tenisowego z propozycją wycofa­
nia drużynr australijskiej z rozgry- 

' Wek o puchar Daviśa..
Wnioskodawcy motywują swój 

•niosek 2.000 funtowym deficytem 
poniesionym przez Australię w 
grach o puchar Davisa w ubiegłym 
roku.

Iwiclęstr Cuutop
Mistrz Europy wagi piórkowej, 

• ' Anglik Olayton pokonał w spotka- 
i* Pięściarskim mistrza Włoch 
G Jej kategorii Corregioliego przez 
i  techniczny nokaut. — Spotkanie 
■ Przerwane zostało przez : sędziego 

bsmej rundzie na skutek silnej 
®#0ntuzji lewego luku brwiowego 
fejpłocha.
f e r - ^ alkę tę  poprzedziło spotkanie 

•  wadze koguciej, w której, Włoch 
g&pwóo Ferracm pokonał na punkty 

'  Anglika Rowana po 10-cio rundo- 
■ *ej walc*. - “

Duto mówi. i pisze się na temat 
odbudowy katowickiego lodowi­
ska. By poinformować naszych 
Czytelników o faktycznym stanie 
sprawy, zwróciliśmy się pó infor­
macje do inż. Łazarza, wicepreze­
sa ' PZHL ?®|fprezesa Śląskiego 
OZHL.

Panie prezesie, jak się przed­
stawia sprawa odbudowy Torkatuł

— Jesteśmy na najlepszej dro­
dze do' odbudowy lodowiska ka­
towickiego, które niestety gotowe 
będzie dopiero w przyszłym sezo­
nie. Posiadamy już prąwie wszyst­
kie maszyny potrzebne do uru­
chomienia , (najważniejsze są sprę­
żarki) ale zmontowanie, ich na-; 
stąpi dopiero na drugi rok. Przy­
czyną zwłoki jest konieczność 
przeprowadzenia kompletnego re­
montu zabudowań. W sezonie bie­
żący® uruchomimy w tym miej­
scu lodowisko naturalne.

Jak. przedstawia się sprawa u- 
działu polskich ' hokeistów na o- 
limpiadzie?
, EUWFforąz Pol. Kom. Olim. a- 
probowały tjdżi&ł naszfego zespołu' 
w St. Moritz. W związku z tym' 
rozpoczęliśmy już przygotowania. 
W grudniu odbędzie się w Dzie­
kance obok GnteZna obóz kondy­
cyjny. Na miesiąc przed tgrzyska- 
mi zawodnicy wyjadą do Czecho; 
słowacjj, gcfrie przejdą trening i ; 
rozegrają kilka spotkań. Drużyna 
olimpijska wyjedzie do Szwajcarii 
na dwa tygodnie wcześniej, by na 
miejscu rozegrać kilka spotkań 
prZed olimpiadą 'Pozwoli to osiąg­
nąć odpowiednią5- formę, by *W tur-, 
nięju olimpijskim nie sprawić za­
wodu1

Jak Pan . prezes ocenia nasze 
szanse?

— Trudno jest dzisiaj powie­
dzieć coś konkretnego na ten te­
mat. Wierzę jednak, że nasi chłop­
cy .nie zawiodą.

Z, Olesiuk.

I dobrze we wszystkich linjąch.
Przebieg gry: Początkowe 20

minut należały do gospodarzy — 
.których atak nie potrafił jednak 
zdobyć żadnej bramki. Z kolei do 
głosu dochodżą milicjanci i ostat­
nie 15 minut pierwszej połowy pa­
nują niepodzielnie na-boisku, wy­
razem czego są trzy bramki strze­
lone w tym okresie przez f  Wiś­
niewskiego w' 32 1 35 minucie b--. 
raz SitkoWsklego w 42 min.

Po przerwie gra staje się chao- 
tyczna; milicjanci mając zapewnio­
ne zwycięstwo nie wysilają się 
zbytnio, natomiast gospodarze gra­
jąc b. nerwowo nie mogą zdobjńS 
się na honorowy punkt zaprzepa­
szczając kilka dogodnych sytuacji.

Drużyna KM._ SS. i w tym okre­
sie gry przeprowadza kilka groź­
nych wypadów z których jeden w 
42 min. kończy się bramką strze­
loną przytomnie przez Gałka.
Na wyróżnienie w drużynie zwy­

cięzców zasługuje Wiśniewski — 
autor dwu brąmek oraz środkowy 
pomocnik Procajło.

Sędzięwał p. Marliński — dob-

„GARBARNIA" — OM TUR 
■ (ZIĘBICE) ą : 0 y. o. -

Dryżyna OM TUR wobec uszko­
dzenia autobusu nie mogła przybyć 
<k>' Brzegu.

TUR len (Kamienlogdro) 
BySniicD z BleMonka

W -Bielawie OM TUR-Len poko­
nał w meczu mistrzowskim ^Riela- 
wiantkę" w stosunku 3 :2 . W dru- 
riej połowie sędzia odgwizdał wal­
kower , dłat. TUR-u, gdyż „Biela- 
wianka" nie zamieniła uszkodzonej 
piłki.'
• Zwycięzcy grali -z piędoma rezer­

wowymi. Bramki dla TUR-u zdobyli 
T. i Kołtuniak — 2 i Panek — I. 
Dla miejscowych środkowy ’ napa- 
;®ik. •'

-E lek trow ni
3 : 0  ( 1 : 0 )

’W;;;meczń:-. o mistrzostwo klasy Br 
„Społem" pokonało na własnym 
bosaku jedenastkę Elektrowni w sto-': 
sunku 3 :0  (”1 :0). Grą była żywa, 
chwilami nawet brutalna. 9 „Społem" 
zwyciężyło zupełnie zasłużenie. 
Bramki zdobyli tJSąynjczak, Ńlsdź- 
wieck: i Holłender: Sędzia wyklu­
czył z. hfliska 2 zawodników Elek­
trowni za brutalną grę.

ni w ładnym stylu rzut wolny z li­
nii pola karnego,
r-t Po przerwie „Len" atakuje, nie 
wykorzystując kilku pozycji, bądź 
też żałamujef się aa dobrej obronie 
„Gazu". Powoli „Gaz" otrząsa' się z 
przewagi i przeprowadza szereg a- 
taków, niewykorzystanych x  powo­
du braku wykończenia pod bramką. 
Na ,5 min. przed końcem Sałabam 
zdobywa trzecią bramkę dla „Gazu" 
z ;wihyv;brarakarza. W ostatniej mi­
nucie gry Łysakowski zdobywa ho­
norową bramkę dla „Lnu". ,

W  drużynie pokonanych .najle­
piej wypadł, Dominiak. Michalak 
Stawiał ćpór Sztolcowi, a  Kwiat­
kowski z trudem ' uporał się z 
Krupińskim.

Ostateczna tabelka mistrzostw., 
drużynowych przedstawia się w 
następujący sposób:

P afaw ag-G órn ik10:6 ,
Wagoniarze wicemistrzem. Dolnego Śląska

W wadze muszej Paska zremisował z Stelmachem, w kogucie] Za- 
rychta pokonał na punkty Wiśniewskiego, w piórkowej Popowski 
wygrał na punkty z Llnkowskim, w lekkiej Szczepan wypunktował : ^  
Dominiaka, w półśredniej Sztolc pokonał na punkty Michalaka, w 
średnie] Krupiński przegrał z Kwiatkowskim, w półciężkie] Mazura 
wypunktował Branecki, w ciężkie] Wolski nie rostrzygną} walki z 
Świątkiem.

Mecz Pafawagu z Górnikiem za­
kończył mistrzostwa drużynowe 
Dolnego Śląska w boksie. Jeśli fa­
ma o udziale dwóch drużyn dolno­
śląskich w mistrzostwach druży­
nowych Polski okaże się prawdzi­
wą, drugim reprezentantem nasze­
go okręgu będzie Pąfawag.

Zawody pomiędzy Pafawagiem a 
Górnikiem były dość ciekawe — 
chociaż zawodnicy obu zespołów 
mają duże braki techniczne. Wy­
równany na ogół poziom obu dru- 
żyą, sprawił że walki były zacię- 
fe, a widownia miała okazję emo­
cjonowania się. Sam wynik krzyw­
dzi trochę Górników, gdyż Domi­
niakowi należał się remis w walce 
z Szczepanem. Wrocławianin był 
lepszy technicznie, ale jego prze­
ciwnik był w ciągłym ataku i 
wszystkie starcia były typowo re­
misowe: U zwycięzców podobał 
się Popowski. Krupiński w śred­
niej ma dobre .warunki, ale Jest 
jeszcze zupełnie surowy technicz­
nie.

1. IKS
spotk.

6
pkt. zd. 

ł l  -•
st. pkt. 

72:2Ś
2. Pafawag 6 9 60:36
3. Górnik 6 4 35:01
4. Odra 6 0 23:71

W  tabeli uwzględniono wyniki 
zweryfikowane przez WS — OZB: 
Pafawag—Odra 11:5, i 11:5. Górnik 
—Odra 16:0, Pafawag—̂ Górnik 16:0 
i IKS—Górnik 16:0. '

Druztnowe mistrzsitont
w {boksie

WARSZAWA BUDOWLA­
NI — SKS 16:0 v. o. w ME­
CZU TOWARZYSKIM BU- 
DO WLANI WYGRALI 10:6.

POZNAff WARTA — KKS 
13:3.

RADOM RADOMIAK— PO­
LONIA 16:0 v. o.

0 systemie W M , projektach przed Olimpiadą
1 grze narodowej jedenastki
mówi Wacław Kuchar
Wacław Kuchar — trener naszej na­
rodowej drużyny' piłkarskiej, który 
bawi obecnie We Wrocławiu, należy 
dO' nielicznej garstki sportowców 
najstarszej ggngrdcjj, którzy złotymi 
zgłoskami wpisali się d& historii pol­
skiego sportu. Wychowanek 'lwow­
skiej „Pogoni", doskonały Ongiś łrod-, 
kowy napastnik i J mistrz Polski w 
jrździe na łyżwach jest pod każdym 
tbzglfdem wzorem doskonałego spor­
towca. Nazwisko Wacka Kuchara 3  
obecnego czołowego trenera PZPN. 
było żnanę każdemu, kto przed laty 
interesował się sportem. To też nie 
mogłem oprzeć st( pokusie, gdy 
przypadkiem natknąłem się na wy­
trawnego znawcę piłkarstwa, by nie 
zadać kilku pytań,

★
'4- Czy nasza reprezentacyjna 

drużyna gra ob ecme lepiej, ani­
żeli przed rokiem? Kiedy osiąg­
nęła wynik remisowy z radziec­
ką drużyną Torpedo?
' — Uważam, że obecnie nasza 

jedenastka reprezentuje wyższy 
poziom n it w roku ubiegłym.

— Jakie są nasze najsłabsze 
pozycje w zespole narodowym?

■*7 Skrzydłowi grają najsłabiej, 
chociaż w ostatnich spotkaniach 
podciągnęli się.'

Czy Rumuni w Bukareszcie 
grali lepiej niż w  Warszawie la­
tem br.?

—*>f W Bukareszcie nasz prze- 
ciyrnik grał lepiej aniżeli w ną- 
szej stolicy. Poza ty® własne 
boisko • i własna publiczność leż 
mają znaczenie. •

Ce Pan uważa za bardziej ko-1

, rzystne: Utworzenie drogiej ligi, 
czy łeż zaprowadzenie w Polsce 
rozgrywek o puchar, do których 
były by dopuszczone kluby 
wszystkich klas. Rozgrywki o 
puchar Polski odbywałyby się 
równoległo z normalnymi imi- 
słrzosłwami. Puchar rozgrywano 
by systemem olimpijskim tak, 
®k Jo jest w Anglii, czy też w 
ZSRR?

—, Moim zdaniem druga liga 
da nam więcej korzyści. Utwo­
rzenie drugiej ligi ieśli dojdzie 
do skutku, przyczyni się do pod­
niesienia poziomu naszego pił­
karstwa.

Czy są jakieś konkretne plany

w związku ze zbliżającą się olim­
piadą?

— Tak. PZPN projektuje utwO-; 
rżenie obozu w połowie grud- ' 
ula. W obozie, będzie skoszaro* 
■wariyęh najlepszych 40. pi}karzy,» ;

Nasz sympatyczny gość jest 
zbyt krótko we Wrocławiu, by 
można było zasięgnąć zdania o 
piłkarzach dolnośląskich. |p ( ja  
trzech tygodniach pracy będzie , 
można wysondować opinię. Do­
wiaduję się tylko, że nasi piłka- ’> 
rz« muszą przyswoić system ' 
WM- Tak gra obecnie Europa; % 
Jest on najproduktywniejszy, a 
nam nie wolno być maruderami,

. 'M. Drajgóifi^S

Legia wygrywa z  Lachą 5 :2
torując sobie drogę do Ligi

W  rozegranym wczoraj na sta­
dionie Wojska Polskiego meczu 
piłki nożnej o wejście do Klasy 
Państwowej Legia pokonała gdań­
ska Lechię 5:2 (4:1), '

Wojskowi odnieśli szczęśliwe 
zwycięstwo przy czym wynik jest 
stanowczo za wysoki. Współauto­
rem wygranej Legii był słaby sędzia 
Leichter, który uznał dwie niepra­
widłowo zdobyte bramki, przez 
warszawian.

U wojskowych wyróżnił się 
Skromny w bramce, z gości naj-

W perspektywie mecz
z Francją i Węgrami

Na ostatnim posiedzeniu . Zarządu 
PZB, postanowiono zwrócić się do 
Francuskiej Federacji Bokserskiej z 
propozycją rozegrania w ramach 25- 
lecia istnienia PZB międzypaństwo­
wego spotkania bokserskiego Francja 
—Polska w Polsce. Reprezentacja 
francuska p  myśl propozycji PZB

Szeged; etsKirerekord
PARYŻ. Przebywający iu obec-. 

nip .mistrz pływacki Węgier — 
Szegedy żamieiza w niedzielę,; 
W bm. w Paryżu Zaatakować re* 
kórd świata na 200 m stylem kla­
sycznym, Obecny rekord należy 
do zawodnika artierykańskiegb 
Verdeura i wynosi - 2:35,6 min. ’?

Szegedy, który pływa stylem 
motylkowym, uległ podczas mi­
strzostw pływackich w Monte 
Carlo, żwymęzcy tej konkuren­
cji, Anglikowi Romainowi. Naj­
lepszy swój czas, życiowy uzy­
skał Węgier podczas ostatnich 
m « tr ||s tw  Europy, przepływając 
na -25-cio metrowym basenie w 
Monte Carlo dystans 200 m 
w czasie 2:36 min,

rozegrałaby dwa spotkania, a mia­
nowicie: pierwsze — gjakó oficjalny 
mecz' _ międzypaństwowy Polska— 
Francja w dniu 8 lutego 1948 r. w 
Poznaniu, drugie •— w dniu 11 lu­
tego w innej miejscowości.,

Również na tym zebraniu przyję­
to do wiadomości telegra® Węgier­
skiego Związku Bokserskiego w spra­
wie podania nowych terminów spot­
kań międzypaństwowych Polska — 
Węgry w Polsce. PZB zaproponował 
Węgrom terminy 28 i 29 grudnia 
194? i.  jSE

SeKda Slmnmłyczno
,Gwiazdy"

Wrocławska, Gwiazda zorganizo­
wała sekcję gimnastyczną. Ćwiczenia 
odbywają się pod fachowym kierow­
nictwem instruktora Mańczuka we 
własnej sali przy ul. Pomorskiej, we 
wtorki ’ i czwartki.

Treningi sekcji bokserskiej prowa­
dzi instruktor PZB — Romanow w 
poniedziałki i. piątki.

Turniej. tenisa stołowego w kon­
kurencji klubowej odbędzie się w 
dniach 10—15 bm.

lepszym był Kokot 1 Kupeewicz.
Bramki dla Legii zdobyli: Gór­

ski — 2, Mordarski, Oprych i No­
wakowski po — 1. Dla Lechii Kup 
cewicz 1 Goździk.

Stefan 0'ek cnfcy
z mistrzem Europy
'Polski pięściarz zawodowy, nam- 

irafeowany we Francji Sil? Stefan 
Olek, walczyć będzie w dniu 29 bm.’ 
z mistrzem Europy w. półciężkiej' 
Freddie Millśem. Spotkanie zostanie 
rozebrane na ringu Belle Vue w 
Manchesterze.

Walka ta będzie zarazem pierw**, 
szym występem Anglika od czasu 
)ego zwycięstwa nad Belgiem Pol 
Goffąu*, która miała miejsce we 
wrześniu.

M zitoko D0ZM1
Dolnośląska OZPN projektuje w 

najbliższym czasie wypuszczenie od* i 
nafei I i II stopnia dla najbardziej, 
zasłużonych działaczy i ' pilksa*zp|ji 
Okręgu. Do kłubów zostaną wysła- 
ne ankiety, w celu podania kandy- • 
datur.

Szwecja gra z Anglia
V U  dniu. 19. listopada w Łondy- 
vv nie piłkarska reprezentacja . 

Szwecji spotka się z reprezentacją 
Anglii. ■ Gospodarze wystąpią w 
tym samym składzie w jakim grali 
z Walią i Irlandią.
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Jasio Peszek jest synem 
emigranta polskiego. Urodził 
się Belgii, gdzie jego ójćjec 
pracuje w górnictwie,
, ' Jasio miał zaledwie osiem 
lat, gdy przekonał, się, Ze Po­
lak czuje się najlepiej w svjo- 
un kraju. Jasiu! Ty podobno uderzy­

łeś * Andrzeja!
— Tak ' jest, punie I 

profesorze, ale ort mi 
ubliiył — nazwał Po- 
butów włóczęgami. i

— Wystarczy! Za 
karę staniesz;■■■«> ■ ką- 
cie.

Ku radości’ Belgijczyka 
młody Połak musiał pójść 
do kąta. I

W pewąej chwili, jakaś J 
karteczka i stfięjiła, nóg j f staftig, z Andrze­

jem? Zphapz-ymy w następ­
nym numerze,

0 ,4 ,m>

w o

Nagrzewany gazem piec-suszarka. Model ten afniy do robót Jubiler* 
skich, suszenia emalii, lakierów 1 gorącego traktowania metali. Je* 
den z eksponatów na wystawie przemysłu walijskiego w Oiympit

Z lewej (u góry) 14-letabi dziewczynka z Nowego Jorkn wyciska 
t»  rurkę słomiany plastyczny płyn: a góry z prawej — przy odpó- 
wledniej ilości plastyku, bańki mogą być naidymane niemal do każ­
de] wielkości, bez obawy pęknięcia; u dołu z lewej — bańki 
z plastyko mogą być formowane 1 malowane; u dołu z prawej — 
dziewczynka demonstruje wykończony produkt,, lalkę z baniek pla- 

‘ stycznych; w której większa bańka stanowi Korpus, przyklejona 
doń mniejsza bańka, odpowiednio umalowana — głowę, zaś dwie 

małe bańki służą za nogi.

„Pagliacci" zwie się ta urocza sza­
ta z krepy, zahaftowana częściowo 
czarnymi cekinami, demonstrowa­
na przez cech brytyjskich twór­

czych rysowników.

Każda mamusia byłaby niezmiernie szczęśliwa, gdyby'  mogła za­
pewnić swemu maleństwu w pierwszych miesiącach jego życia ta* 
kie higieniczne warunki jak to pokazano na jednej z wystaw 

londyńskich.
To Jest naprawdę lenomenalne by kobieta mogła lak długo trzymać 

' zamknięte 'usta.

I .  Z O O R

Pow ieść
'„^cłąg- kołysał śię*iytmicznle. Dilugle, beznadziejnie mo­

notonne godziny Wlokły tfę bez końca. Porwane • strzępy 
bezładnych, myśli sżuńtiał^ w zmęczonej głosie. Zapadał 
wieczór. Świat za oknem'Wagonu począł szarzeć gwałtow­
nie, a na ciemnymi tle, coraz wyraźniej ryąowała się ognista 
iCzerwień iskier. Żętyca podniósł się ostipźńle by ńi£? :
dziewczyny i Ctćho wyszedł na Korytarz. Miał.ochotę zapa­
lić. Zaciągnął się dymem i  .patrzał w ciemną przestrzeń, roz­
pościerającą się za oknem. Nagle poczuł, że ktoś się' cicho 
zbliża ku niemu. Odwróeil się błyskawicznie. Tuż przy nim 
stał ów kelner, który im niedawno usługiwał w wagohie łę* ■' 
staufacyjnym.

V,' Kj Mister Żętyca — mruknął drab*, spoglądając z pode 
łba.

Cq• się stało? .
i 7-** Nic :się nie stało. Chciałem pana tylko zapytać czy 
pan odda dobrowolnie pantofel Mahometa?-' f f w  »

Żętyca spojrzał ze zdziwieniem na mówiącego.
- -a- Nie rozumiem o czym pan m ó w ip o w ied z ia ł strze­
pując popiół z papierosa.

f  ̂  Doskonale pan'Wie o co chodzi. Niech patt nie udaje — 
warknął drab.

,Nfe. M M H h I  ochoty fą  to, żeby wdawać się 
w '4yk|usje .z kełneraniif-Ą rzubił-ętańowcżó' Żętych.•: i

Ty psieljl t -
‘Żętyca spokojnie spojrźał przeciwnikowi , w oczy. W tej 

cH^yiirJbył zapełnię,. pęW iy $af óWn© swyeh/pięści! jak i re- 
TwÓTOróru. . ' ' ’ ' *
f: - I j i ż ę M a  nie urządzaj tutaj 

awantur z pasażerami. Jeszcze Słowo a zawołam policję — 
krzyknął ostro,' podnosząc głoś.

Kelner mrucząc groźnie, cofnął się zwolna i po chwili 
zniknął bez. śladu. . '

, Żętyca wrócił do przedziału. g

rysonkl Wasa

— Co to było takiego? — spytała sennie Doriś, podno­
sząc głowę.

—^łic, nic kochanie. Niech pani śpi dalej.
' Dlaczego pan tak krzyczał? Na kogo?

— Ach niCi głupstwo. Nie ma o czym mówić.
—* Tak się przestraszyłam — szepnęła cichutko Doriś, 

dotykając ręki Żętycy. 1
^  Czy może przyśniły się jakieś straszne czarownice — 

uśmiechnął się. • • ,
me. Tylko wydawało mi się. że nam grozi jakieś nie­

bezpieczeństwo. |  s > <
.-—.Niebezpieczeństwo może nam grozić w każdej chwi­

li — powiedział w zamyśleniu Żętyca. — Dlatego chciałbym 
już jak najprędzej umieścić panią w bezpiecznym miejscu.

Doris nie odpowiedziała, tylko odwróciła się- do ściany, 
naciągając koc na głowę.

Żętyca uśmiechnął. się. Szczere odruchy dziewczyny 
chwytały go za serce. Bał się przyznać do tego, że będzie 
mu. jejbrąkowało. Niezwykle prędko przywiązał się do tej 
trochę czupurnej sentymentalnej Amerykanki. Mukaf jednak 
jak najprędzej oddać ją pod jppiekę konsulatu czy ambasady. 
Nazbyt sam był omotany ( siecią intryg i niebezpieczeństw, 
żeby miał praw© wciągać tą młodą istotę w krąg - tych 
wszystkich spraw. Był odpowiedzialny za siebie,'nie cheiał 
ponosić Odpowiedzialności za tą dziewczynę, która ó niczym 
nie/wiedziała i wiedzieć nie i powinna. Żeby tylko jak najprę­
dzej dostać'5się do' tego Bombają. Wydało' mu się, że pociąg 
wlecze się beznadziejnie. Żętyca bał się jeszoąfe jakichś nie­
spodzianek w podróży. Obawy te jednak okazały się naj­
zupełniej płonne 1 bez żadnych już nadzwyczajnyzch przygód 
stanęli na dworcu w Bombaju, zwanym Wrotami Indii.

Natychmjąst pociąg został oblężony przez tłum krzykli­
wych, kolorowych tragarzy. Żętyca wybrał wśród, nich 
dwóch półnagich muskularnych Hindusów ł powierzył im

bagaż. Sam zaś wziął Doris pod rękę ! unikając spotkania 
z Keylandeni przeciskał s ię . Spiesznie przez zatłoczony pe­
ron. Dobrnęli wreszcie do jakiejś taksówki i Żętyca kazał 
szoferowi je,chać do Tadż Mahalu.

Wspaniały hotel swą olbrzymią kopułą robił na pierwszy 
rzut oka wrażenie cerkwi.

— Czy są wolne pokoje? — spytał Żętyca.
. Portier bezradnie rozłożył ręce.
. tt*. Niestety sir. Wszystko zajęte.
■ ,'r^-A może w takim razie jest dla mnfe jakaś korespon­

dencja?
— Pana nazwisko sir?
— Żętyca.
— O yes. Mister Żętyca. Jest'dla pana zarezerwowany, 

apartament i mam list dla pana, służę.

Żętyęa nięęlefpłi^ie rozerwał kopertę.
„Załatwiaj interesy handlowe, czekaj wiadomości, Masa* 

haja“.
— Kiedy ten pan wyjechał?
— Przedwczoraj sir — odparł usłużnie portier.

Dziękuję. Proszę zanieść moje rzeczy ńa górę, Alb, .;
ale. Potrzebuję jeszcze jeden pokój dia miss.
, — CHoBędzie bardzo trudno sir. Hotel jest przepełniony."; 

Niecłi się pan postara. Na kosztach mi nie zależy.
— Cóś się.r znajdzie na tym Samym' nawet ,pierze. Służę* 

panu, oto klucze.
Żętyca .kiwnął głową i wraz z Doris wsiadł do windy. 

Kolorowo-.ubrany boy zawiózł ich ńa górę.
: . o. 3 . n.-aM
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